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wypłacana wygrywającemu w ^i c k
n i e  p ó ź n i e j  n i *  w  1 4 -  t l n i  od daty przedstawienia odnosnei obligacji

L©fej&ta e ^ r c z ę d n o lc i  i k a p lic /n  w obligacjach 4°|0 Państwowej PozyczL Premiowej, jest i ra- 
cionalnem, celowcm i korzystnem zabezpieczeniem gotówki.

©foli jpŁejadsi te j p o ż y ce k i ^ os*agtw ać s ię  ja k  gotów k ę . składając jc = w pełnej
wartości nominalnej, jako: wadja przy iicytacjach, kaucje akcyzowe i celne, kaucje przy zawieraniu kon
traktów ze Skarbem Państwa, kaucje składane do depozytów wszelkich instytucji rządowych w wypadkach, 
gdy prawo przewiduje składanie kaucji pieniężnych,

Eftgtojs&tni tej po£§-csM  i s o k a  p ła c ić  c ła  t p o r o t k i  p a fs n r o w ? . Polska Krajów? ; Kasa 
Pożyczkowa i Pocztowa Kasa Oszczędności będą przyimowały bez żadnej opłety na przechowarie Obligacje 
4 %  Państwowej Pożyczki Premiowej, aby uchronić posiadaczy przed pożarem, kradzieżą lub zgubą obligacji.
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' RYGA 2. pafcfcaer.aSća (Pat.). Warunki pro
jektu prelsjni Łarjćw ockcjowych pa zed łożony ch 
prz&z orzewtodnlcząctgo delegacyi rosyjskiej Jol- 
lesto na ptosted&imu koirdsyi główne, poisko-ro- 
suF&rńe

L Wydbo.JaĄc z zasady samosteTijnwtenia na- 
z c ć ć  f, cbse strony Ltsnają baz zastrzeżeń :,amo- 
VSŁ«’mj>3Ó.i fciicajawistość tych noworcrystałycL re- 
IpubUc, kióryćh narady oświadczyły swoją wolę 
ś o . sa^tetncgo bytu państwowego i w z ijemnls 
połwitrocają niezawisłość republik biało* usKiej, U* 
ąeanź&kj i fi.raia.-ii j.

II
wacbodsiiej 
Sarow państwowej, 
tub a a a d  z i® n i e z a l e ż n o ś ć  Ga  H e j  i w schoi- 
dfniej  a g a d z a  j ą  s i ę  w t e m,  ź e  o s t a t e c z ; -  
n e  r o z s t r z y g n i ę c i e  w i n n o  b y ć  p r z e j -  
p r o w a d z o n e  d r o g ą  r e f e r e n d u m  e a ł e )  
j j u d n c ś c i  na tmocy powszechnego, bezposrwS- 
*m gc, jfówneg)a< i tajnego głosowania.

III. Obie s rony IrcmtraKTuiąne obowiązują się 
arcm f istniejący w republikach tych, utwonony1 
przez nie państwowy uorzęM c prawmy, jak ró
wnież i {jjfri ustrój pŁńaiwwwy, który badżie utwo- 
raony w Galicyi wschodniej, wolą zainicszbują'- 
cycl- ią ludów' i jńe y/trącać się »*o spraw weń 
wnętrznycł _ tych niezależnych, samodzielneych re- 
pubfik.
i IV. Upoeayście potwierdzając swoje ni. J rdino- 
tanrlna cśv\ixiczenla R o s y a  b e z  z a s t r z e ż e ń  
u a n a i e  s a m o d z i e l n o ś ć  i n i e z a l e ż n o ś ć  
R z e c z y p o s p o l i t e j  P o l s k i e j  ze wszyst -  
I t e i i ,  w-Tukiajsioeti^ z  uznania ‘tego następstwami

wejtoka polskie pozostawią sdf>ęb% nfe-Umięty ca
ły mają tek, jato  to pan-stwowe, speieesne i pry
watne urządzenia, budowle, drogi żelazne; moscy ;• 
telegraf?,! i im. środki łącznośi} nśe będące mająt- 
kie.ni wojskowym armii- polsi:i?j, składy ze zbo
żem, w polach, BpkddtancEi' i u jsaób prywa-iiydi; 

jinwenfcarz źywj/j i Iraitwy., pjrz«niysłowy. f romf- 
nzy, wszelkie surowej .ą, i przs-dir.Jity wartośdow®.

Pasy 25 wiorst po obu stronach wskazanej 
granicy państwowej u w a ż a j ą  s i ę  z a  s t r e f ę  
n e u t r a l n ą  podl względem wojókowyir wouec 
czegŁ przebywanie w nich jahicłiSaulwiit sił zbrój

R o s j i  r l e  w y n i k n ą  d l a  s t r o n  ż r d n e  zo* 
b o w !  ą z ani i i  w z a j e m n e ;

b) obi® strony zrzekają się wszelkich rozrachun
ków, wynikających z  byłej przynależności Polski do 
imperium rosyjskiego i zrzrfciją sfę wzsjemnle wacei- 
lóch praw dio majątku pmistwowego tery to-fum Sjro-, 
ny drugie,';

c) obie strony zobowiązują sto r a r w a k u o *  
w a 6 w naturze etbo odpowiednim ekwńwstoneto ma
ją  te k  r u c h o m y ,  należący do o-g*now ‘seunorzą iu 
osób fizycznych i prawnych i t. d„ o ila majątrafc 
ien przewieziony byt na w!'»ane ierytorjum z iery-

w o&nssle wojny rosyjak®-

granlcy powinny sprawować organa Polski, Bis*
terual i |l^Kfoy według i :h p zynakżności

zobowiązuj® się z w r ó c i ć  P o l s c e  
a r c h i w u m ,  b l b l j o t e k i ;  d z ł t ł a  ł z  t u k i  i 
h i s t o r y c z n e ,  trofea wojenne; zabytki przeuzio-

VI. Obie sinenj’ kontraktujące oLowteaają się: ści 1 t. p. proedenoty wartofti kulturalnej, wywte-
1) nie zezwolić oa teryterjcxn swojciu m  tw o  

jwsiilf® 1 (przebywanie jządw/yoh organizacyi al*x> 
grup nicjących na celu i-elkę zbiojną przsciw  
ko drugiej stronie scontraktuiąoai i 
środki ieu naiycbtnlasin wej likwidacit takjcii rzą
dowych organ zacyl i jgTu-p; rówt-ież nie zezv/a*- 
lają w granicach swego terytoriom na werbunek

złone z Pclsid do Rosji od czasu rozbioru Szeczy- 
{»Ą»outej pjjhldej, o ile ^nMżteeoiy t® po&fcdsją ras- 
czywlście dla Polaici zraczenae f o ife ni® czyli'ą 
rzeczywistego uszczerbku <#<* archiwum rosyjskiego 
galerji, mu„:ów I bibljoltk; w których one pra»- 
ciioyjrwanc;

e) obie strony zobowiązują sfę wzajemr.Se v& *
(i tnobiljiz^cyę db szeregów aimii >akicn organi- gulować prywMtnn -  pravm® i pubiiczn* stmsimid w $y 
zacyi i gtrup; ofar na przebywanie ioh przeotwar dzy obywatelami strony kontraktującej i miedzi- rzą- 
wicielstw. tfcan i obywrauelami drugiej strony;

2) zabrołne Ijytn naństwogn. któ<*e są fahtyt»;nią f) otpie strony zobowiszują się wzajemnSa przy
wr stenie wojensijyjn z  ótm gą  sikoaą konteaktującą ptronom kontraktującyta i obywatelem pra>«i
jak również opgiaalgMMn i  *an-wona, które mają najwięcej uprzywilejowanego narodu, 
na celt* wta!fc z  dlrigą sironą kontraktującą w w o- XV. Przewodu|C zobowiązanie obisstroim® oo R?®.
zeniia do teryterjów swoteii i wz^yrożeris przez 
swoje terytoritHii wszvstkiegt:-, co może być wy-

p m . n r o i  i o  b r o  w o  fn  i 3 i {n a w  i a :  2 n  e c z a- ] j rzeclwfeo dir glej sfamrw te M to ^ | ie | i
»|  ‘ " ‘ " 5'  "*

5
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W  Ł r z e k a  s i ę  s w o i c h  p - a w  r o s y j s k i c h '  «> sit zbrojnych wojetmego- śixyl- telegraficznej.

y 1 l e g i  *«>• ków tcchniczatiu -Mij&tiow-yćh, Materie łów jsrtyie- XVI. Lir.

zwłocz.,*-go pottpisarńa traktatu ixAojow»go I rczpoń 
częcia rokowań w sprawie koneuloroej, riindlowoi; 
traktowej, sanitarnej; komunikacyincj * pocztowny

w a g i ę d e m  n a r o d u  p o i  s k i e g o  1 j e g o  
r f j t o r  joim.

V'. Struny kontraktujące zgadzają się na to, 
tż gramca między Białorusią i Ukrajaą z  jednej 
afeony, a Poiską z drugiej strony w^ ogólny o i 
zss-'W3«ch przebiegać będzie o d  g r a n i c y  p a ń 
s t w o w e j  L i t w y  i B i a ł o r u s i  p r y y  u j -  
i c i u  r s e k i  S w i s ł o c z y  d c  r z e k i  N i e m n a  
p r z e z  m i e j s c o w o ś c i  S w i s ł o j ć r ,  Rud ' -  
d n i a ,  J & ł q w ’ e c ,  K e m i e n i e c  L i t e v ; s k i ;  
B r z e ś ć  L i t e w s k i ,  P i s z c z ę ,  I u b o s n l ę ;  
W ł o d z i m i e r z  W o ł y ń s k i ,  T I r y ł ! N ; w i c e  
(-wizyslfełt pon!;ty łącznie cla Bia^arufcS i Ukra- 
iiy wecłtsg prz; naleznoaci) a dalej w z d ł u ż  by-  
ł e  j g r a  n i c / p a ń s t w o w e ; m i ę d i z y R o s y ą  
1 A  u s t r  o -  W ę g r  a m i  d o  t z e k i  D n i e s t r u  
fm y  granicy z Runrihlą, przytętr. bozpeśredi... o 
pr*y i>ieśtau liten-skiui^ grartcę staijowj odcinek 
!)nii ho*«jowej Bitłysuok-Brz Ib5 litewski, dla tran- 
ayte-m"®) kumundrcii kolejowej Żabbikii-Brzeńć li- 
tew3iri-łvnwe. ne tery.orjoim Ukrainy. Szc?; :góiowe 
Ari"śl«siic gri-nitry wLiho być zawarte w  trak,ar U
peAroowym

W  przeciągu 48 podda od nir i nszej umowy 
wszeM e działania wcijenna winny być przerwane, 
yoczatn w o j s k a  p o l s k i e  c o f n i ę t e  z o s t a 
n ą  o  25 w i o r s t  n a  z a c h ó d '  od granicy wskjy 
y*mej jako granica państwowa miechy Białoru
sią  a Ijbraiua, z  je (aej strony a Polską z drugie!. 
W ojsk* tosyisŁie mają perawto znujofiwać się ró
wnież nie b iżej niż w odtvgtości 25 wiorst od 
wwJsaaarrej granicy

Goliiięcie wojsuc polsildch wiutro być uslmtecz- 
nioete z iuzybkuacia nie mniejszą niż 20 wiorst na 
4 :ó i  liezifjc ra pierwszy cŁzień marszu dobę, nań 
stępme od chwili przerv/an.ia działań wojennych, 
to znaczy nie później niż upływie 72 gof- 

vdau od chwili podpinania niniejszej umowy. W oj. 
ska -esyjs^rie nie maja prawa zajmować jakichkoł- 
wiek punktów, zajmop^yanych przez wojska pol
skie w  chwili zawarcia rozejmu aż db opuszczenia 
punktów tych przez armię polską. Frzy odćjśelu

ryjskieb „Inżynic -stdch, lotnLzycfi 1 P‘.
VII. Dotyczy spraw cpcji.
VIII. Obie strony obowiązują się przyiąc w !cqSv- 

trakcie pckojowyir. paragrafy, cwarantująos vrzajer.i- 
ne orawE Ruuspzuścd naro^wycłf, zabezpieczając® 
swobodę rozwoju kulturalnego języka i wyznania

I7..Ś  trony irontrafctująca z r z e k a j ą  s i ę  w za 
j e m n i e  o d s z k o d o w f i i i a  za swoje kosJa wo
jenne, to znaczj7 wydatki panctw W  na prowadze
nie wojny jaK również strat wejopnyah, to znacz>- tych 
strat, które porjosl;- one a!bo ponk-411 obywatelb 
wskuMr dribłań wojennyoSi i wskutek wsaeMcgc ro- 
dżaju rekwizycji, dokonanych we wrogim kraju.

(UWAGA. Szkoda, wyrządaonć stronom kontrak
tującym albo Ich obywatelom choćby na zasadzie roz
porządzenia wuadz wojskowych^ tocz bez rzeczywistej 
v/ojskcwO >- strategicznej koniec: potteJ, nte jest prze
widziana przez powyższy paragraf),

X. I XI. dotyczą w j m i j n y  f tcńoow w o j e n 
nych,  jeńców cywilnych; osób Internowanych I za
kładników,

XII- Obie strony kontraktujące obowiązują się 
W traktatfe powojowym 4°  stosowania mo ż l i w l t o  
c z ę r o k  Inj s n j n e s  t f i  dla obywateli strony prze. 
clwoej jatt również ! dla własnych obywateli za czy
ny, aokonaite w ciasii wojny na korzyść strony 
drugiej.

XIII, Niezwłocznie po podpisaniu niniejszych pre- 
lftntoarjów umowy iofbis strony kontraktujące obo
wiązują się rozpocząć pertraktacje o o r t a  t e c i n y  
t r a k t a t  p o k o j o w y ,  za którego poos.awę win
ny być przyjęte paragrafu i warumd ntistejuzego pre- 
Uciinerza umowy.

XIV. Obie strony ton traktujące zobowiązują się 
lunleścić wt raictucie pokojowym ustawę o wzafem-

tunawę nlntofSŁ  ̂ sporządza się w języ1® 
kacli rosyjskim, ukraińskim I polakim. Przy komsai* 
towanlu w^ysfkto trzy tełesfy są uważan-e za 
tentyczne. .,1̂ *

XVII. Uinowe niniejsza pedłaja ratyfikacji 1 
wchodzi w ży^to z chwilą-ratyfikacji, oiie»#e zaitratł- 
żono caegt Innego ura wz&j'fruns j umewit. W  s s  y s t, 
k l e  p a r a g r a f y  i w a r u r k l  r l nfe j az . e . j  u(. 
n - o w y  w i n n y  s t a n o w i ć  p o d s t a w ę  ostaj-  
t o c z n e g o  t r a k t a t u  p o k o j o w e g o ^

Na orcpozycję przawod«Iczijciego dcl^acjl pól* 
jkiei priutotteer.te zostato zamŁnięie dla dania jnor*- 
rości pukseto' delegacji t>z< sególorraco z»znajcir4v  
iilc cl? z  łekŁtom jiropozycjl tłeS gaql rasy thurukn t- 
Iński:{. ^

c.i -ń'.V#. .1

RV GA. 1 października. W edług wiadamości 
tułaj n».d#»zlych na oaiataieip posiedzeniu ko- 
tnis^rzj ludowych partya pokojowa odniosła 
zujieine zwycięstwo. Na proDozycye tej party!
feolsrewicfij rząó ojiiosi? smą tezintbresocincść 
w  spąrzs litBPsfso pals5s :m [?)

W A R S Z A W A ,  t października. Trocki wydał 
do czerwony armii rozkaz, w którym komuni
kuje, źe w .przeciąiu 10 dni należy się spodzie
wać rorejmu brosi 1 Patoką.

f io a i ic y jn ?  k o m is y #  n o n fro in a  •ayiecha*’
ła  do Suwslk.

PABY2  1 pażdz. (Pat.) Havaa. Wojskowa  
nych między nimi rozraćauukach I l&widacjt poprzeu. Koaaisya kontrolaa mająca za zadanie stworze-
nich jtosunk iw, wynika, ącyćh z byłej przynależności ni a podstawy dla porozawienia polsko Jitsw- 
pols5.I GO imp^rjuip rosyjŁktogo. Chto sirony robo- (skiego w jec h a ła  do Suwałek. W  skład koraisyi 
wiązują się przyjiąć za podstawę następująca za- wchodzą pułkownik Chardigny (Francya), pułfc. 
sady: v Gerpe (Hiszpanin), major Kianam (Anglia), pułk^

o) z  byłe ' j  p r z y n a l e ż n o ś c i  F o l s k i  do  Janamaki (JaDonia) i pułk. Berbera IW łęchy^

w wijlkii fllini tyłki ^ sjrw?
jakoteż; materyały na ubrania 
męskie, sportewe, na spodn e, 
pal y, kurtki, płaszcze męskie 
I dcmsltie, oraz na (lostyujny, 
także podszewki pod ubrania 
M .i.'■ ' Trr-rn i palta

S '« i4 ,T fc ? > x r ^ o a s i2 .3 r' s j s a t s i j ć l  S d .-o .li-n a  11

bifiócr,. ulica Rutorosiiicgu liczba 7 (naprzeciw ft&icdr^j
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P o i o i e n i e

\$yralad mspdłpracaaniKa ryskiego 

Polityka wewnętrzna:
ODecnie rządzi w Polsce gabinet koalicyjny, 

w skład którego wchodzi, jeaen orzed hawiael 
z P P. S. Eoaiicya powstała pod wpływem 
zbliżenia się armii czerwonej, ale socjaliści pol
scy. bynajmniej me pragną pozostać w gabine
cie przez czas dłuższy. Przesilenie może nastą
pić po zawarciu pokoju. W pływ decydujący w 
rządzie maja włości >nie. W Sejmie niema okre
ślonej większości a».i no prawicy ani po lewicy. 
Na 400 posłów jest 35 socyaiistów, lecz wnływ 
tyci' ostatnich jest bardzo wielki. Sfosunki mię
dzy pariyam. są b. zaostrzone.

W sprawie rolnej Sejm z początku przyjął 
ustawę zasadniczą, ostatnio wypracował uslawę 
rolną. r.a poastawie której ziemia obszarników 
podlega stopniowemu wywłaszczeniu. W ywłasz
czenie odbywa się za odszkodowaniem. Wśród 
bezrolnych i małorolnych istnieje silna dązrość 
do władania ziemią. Jednak w  Polsce stosunki 
między szlachtą a resztą narodu me są ^akie 
jak na fcotwie, gdzie oprócz prztciwień ,tw sta
nowych są także przeciwieństwa narodowe. O- 
prócz tego w ręku polskiej szlachty nie ma tak 
znacznego odsetka ziemi, jak na Łotwie; nosiada 
ona połowę wszystkiej ziemi ornej.

Partya komunistyczna w Polsce działa nie
legalnie. Jej wpływy na mary robotnicze w 
Polsce były za R-sze znikome. Szczególnie skom
promitowali się komuniści w czasie ostatniego 
najazdu armii czerwonej, kiedy to robotnicy 
mogli się przekonać o rzątfach bolszewickich w 
zajęty eh przez bolszewików miejscowościach ,

Panyka żewnęfrzna.
Na pytanie jaki jest stosunek PPS. d» t. zw 

granicy polskiej z r. 1772 tow. Feri odparł:
W  sprawie żądania Poiski granicy 1772 r 

panuje wszędzie wielkie nieporozumienie. Polska 
nigdy me ciążyła do granic 1772 r. w celu przy 
łączenia do Polski ziem, leżących w tych gra
nica cn, łec* żądała zeoy obszary te nie zostały

m  P d i s c e .
„Soz?aider«okrat5“ z łotr, Perłom

< > 
i sye Litwy do nich są niezem nieuzasadnione

!By rozwiązać te sporne kwcuiye przedłożono ze 
strony polskiej dwa m ożliwe w y jścia : W iln o  i

j Grodno meją należeć do Polski i 2)j utworzenie 
państw związkowych z narodow  których  inte

resy na obszarach spornych ' ześredkswuję się
prz^r-łączoae do Ro*vi i żeby narody zamieszku 
jącr ic obszary miały prawe samookreślcnia. , .. ,. .

Żądania to uważają także socjaliści p o ls cy ,"  st0iJey rYu^ie. 
inko zupe>nie demołnstyczne. Ale socyaMści poi-1 ^  sprawie pefcfcju t  Rósua smiPBftą
scy ostro występują przeciwko planowi wyzwą- ; ^  Perj 0^ .:&dczjtf pW u *  aizgo Men.e
l&nia tych ziem zapoaaocą oręia, będąc przeko
nania, że pochód zdobywczy prowadzi w skut
kach swycn do oku pacy i z jej wszystbiemi nie- 
domaganiami, jak to było na Ukrainie i w 
Białorusi.

iStosuneu Polnkl d« Łirmy,

wielkich, przeszkód na drodze do jego osiągnie 
ci#. Vv stosunku do polityki państw bałtyckich 
socjaliści p oscy  przyw.ązują wielkie znaczenie 
związkowi państw bałtyckich, aby -wszystkie te 
nowe państwa były zafoezpisez.ine wobec wszel
kich możliwych przypadków z tej lub o w ty stre- 

Polsku zawsze uznawała Litwę w jej grani-> ny. Połażenie na froncie jest obecnie dla Polski 
eaeb etnograficznych. Co się tyczy Witna i Gro- korzystne. ' T
dna —  są to zupełnie polskie miart# i preten- —» « —-

"V * > •

f t t a s s i d i t  P  s t i j c  a  p r - s e c i H ?  f f r a e s g t o w r i . .
Wota uKralńs&a do P^snsyi.

i(Rłtasclir: Rundlsdsau4' donosi.
NstłeMjSi tutaj wiadoijiość., że atarrfeu Petlu- 

ra zerwa i wsaeBde uktaiy z gen. Wrangitern o 
'wspólnej akcji przeciw ttolszt w$ciorn i w ostrej 
fiocie CtsJcarża gen. W ‘angla, że pruwacŁ' on a- 
gl.tacye pozieciwfa> ofcruvetn,u rząuowi Lb/aińskiej 
Republiki Łyćbwej, chcąc nr je-gc robjace zno 
wi’ yy-ppoTuradz?" he mana SkoropacuKtego.

Mieya dyplomatycma ataniu.ru. Petlury w Pa- 
ryżu węczyia p. Mińerandbwi potę z protestem 
praećiw tofjrowaniu praea rząd’ francuski 'Zgo
dnej pożałowania-'‘ — jak głosi nota — mistyfika
c ji (órraiusidej gei. Wrangla1

'D o  Kociilftu tege jaSC gtosi neJa, nnteSą — 
Modsp-un — były sekretara hefcnana Sfcoropatte- 
klegio oficer jeęo straży przybocznej, Mogiianrf-rij 
wiemy śługB/,Storopt^tt-agja i Pin, SeRfeurga. Xo- 
mitet ten za drogie pieniądze nr^wadzP snatesne..- 
twczną propagandę przeciw rządowi ukrain-sfór ■ 
tnu 5 jego sojuszowi em'j ememu z Polską. Z 
Korr tantyrnopc !a ęeii Wrimg^ei vKZ JVsł pp, Ger- 
M  1 fKtelłafeowtsl-iegio — byłych uraythiików car- 
Etdclh a później ministrów SkoropsdHrLgń.. W y- 
paźnie z  tego- widać *że pod prettsadees pom- 
zdimienia się, rz.Ąartttncigto z Ufasińcaini ^en. Wran- 
gfi; ciicc przy vróclć rasyjstoo - Eiendscki rząd

W btif samym czsar.e, klecBy rząd gen. Wrar»- j hetmara SbcnopadsSdego” . 
gla czyxm pewne kroki dla zt -̂zer.ie się z rząaem Deleg-acya f ukraińskŁ. zwr&c- u»?-aĝ  rząałi
likreiri.skim atamana Petkiry, przez swoich przed
stawiać Ii we Francji, gen. Wr«ng«±i zażądU, aby 
ps*wotan$y i jDCpieirany 1 rzezeć ukrainsi.i Komitet 
Narcwfowfl? został {rzetuwlony na Krym f

francuEkiegiu n a . tę dzić.-ahiość gen. Wrp;igla i 
prctesmje paztciw temu gorąco.

( ■ o d i b i i s u j c i e  F o i i a i c ó f  . P a ń s t w .

3  te  a ltu .

KRÓLOWA JADWIGA*, dramat historyczny w 5 
aktach JGZErA SZUJSKIEGO.

Ki^dy wjcaodziliśray z teatru po ukoneseniu 
p rze a sta w ie a ia , jeden z kolegów recenzentów 
składał mi gratulacje, adnoszęc je takte do sie
bie, że zdołaliśmy dożyć końce sztuki. Ostat*. 
cznie może takie wieb izpieczeńatwa nie groziło, 
— dużo Idaos »a  karb oagodnej^ ironii, z jaką 
mój znsdomy odnosi się do wszystkich spraw 
i rzeczy wogóle; — » i«  jednak ndaió-wić
psiwnej racyi tej me tyh ogledr :j, ile irssciwcj 
ocenie czcigodnej sztuki i mniej czcigaJne^a 
przedstawienia. Zgrj^li^ość aa ogó? w życiu —
a szczególnie ^  życiu secatezentą, zv lussnaego z 
obowiązau uczęszczać ua przedstawienia w tea
trze lwowskim, ma dużo usprawiedliwienia -— 
na to jednak wobec bezskuteczności arelów kie« 
rowanych jod  adresem „miarodajnych czynni
ków* ponurym fatalizmem ciążących nu dt.i spri - 
wozdawców teatralnych — m»m i>ik* jedną dla 
tych osiafmcn rudę: mieć koio siebie dwojeezy 
czworo otzu pełnem. ^rawdziwem, n * lent ży
ciem błyszczących i kiedy ze sceny wieje przy
gnębienie beznadzie ności, z nich czerpać otuchę 
i ufność, ze życie nie jest tak nudne, tak fał
szywe, jak na scenie wygląda.

Nic nie mam przeciwko dramatowi tar po 
-ważnego historyka, jakim był Szujski, i nikt 
nie może podnosić zarzutu, że poeta, historyk, 
publicysta i polityk w jednej osobie, w swych 
dramatach nie posiada głęti i majestatu oczne 
szekspirowskich, subielnej elegancji RacineL, 
wdzięku idealistycznych natchnień Sch,"era 
bengalskich ogs i czarodziejskiej fantszyi Wiktora 
Hugo, Grabbego, Słow*cLi«g<s; prsyjmuję utwór 
takitts, jaki jest: a więe pełuy klasycznego pa
tosu, podniosłych uczuć i póz, szlaehetny w 
stylu i tendencyi, taić aslacheiny, że aż kotur
nowy; litwor w rozumieniu tego specyainego 
kierunku estetyki, który sztukę przeciwstawia 
realnemu życiu jaku'w^kno, będące ponad nienu

wbrew niemu. Zbędną również zabawką byłoby 
krytyczne ocenim ie architektonicznej i psycko- 
Ingieznej budnwy dzieła jako dramatu, dowo
dzenie naprzyklad, że królowa Jadwiga nie jest 
wcale bohaterką sztuki i haasterką życiową, że 
ta rola w nramacie odpowiada raczej niesiczę- 
śli ircmu kocnanknwi, Wilhelmowi, który w o- 
słatniej chwili odtrąca słaniającą >ię vi ;>ego ra- 
m o ,a Dramaty Szujskiego, spoczywające w sza
fach bihlietecznycb, w szacownym pyle przesz 
łośei, są dia ludzi dzisiejszych częścią karmy 
literaekiaj, na której młodzież kształci swą *- 
m /iław ość i śmieszny byłby ten, ktoby pod 
kątem nswoczesnyca formuł sztuki zabierał się 
da rozstrzasania ich warteści.

Ni« aazwę także poromonyn* pomysłem aró- 
by wydobywani* | areSitwum i fiaazywai.ia w 
świeUe kinkietów XX. vieku| utworów t  epoki 
ni ety i ko zblakłych ale nawet naiwnych wj swej 
pry»ityw a«ści peięć literackich. Sztuka każdej 
epoki ma swoją dnazę właściwą, swój 'specyfi
czny czar, awó piękno, swą mądrość. Z cichsi**, 
łagoanem, niepozhawionem szacunku i rzewno
ści uczuciem ©twk-ramy podziemii. myśli t na- 
tchnieh wieaów umarłych, w których śpią za 
balsamowane idee ‘ minionych pokoleń. Teatr, 
który mr środki uplastycznieniu i ożywienia 
wizyi przeszłości, zaszczytne pod tym względem 
spełaiać może zadanie.

.Ale teatr, który się tegc podejmuje, musi 
znać te roaki i mieć warunki do teh zastoso
wania Tak lu jak i wszedzia, nrzedsięwzięcie 

jeśb nie dopisze, sridknie *taje się karykaturą.
Epitetu tego nie chcę nadać . onegóajszimu 

przeć "tawienin, ale każdy przyznać musi, że to, 
co  widzi' ł na scenie, nis miało nic wspólnego 
ani z wie! ans XIV. ani z dworem królewskim, 
ani z osobami owego Jzasu. F'ostacie. k or- bię 
po rcenia błąkały, to była p. Miohaowska —  
oror Boże, nie żadna 14 letnia dziewica, . kró
lowa Jadwiga, — p. Okormcki tak nieszczęśli
wie przebrany i ucharakłeryzowany za W . księcia 
Jagiełłę, że przypom.H-ł raczej dzisiejszego Hu
cuła niż Księcia litewskiego, p. Rasiński, mają

cy tyle podobieństwa z kniaziw  Witowdem, 
ilaby go miał jako papa-garbarz z „Papierowe
go kechsnka* ifd. ud., ża nie bę«“ znęcrł się 
nad „dworem* królowej Jadwigi i and pel^ im i 
i litewskimi „książętami*, nie umiejącymi nkryć. 
zdziwieria, skąd się w tych niesamowitych, tak 
nieodpowiednich im powłokach z* a lei1 i ? Nie 
przeczy, że p. MichnowsKa wykazała dt.żą ru
tynę soeniczią, &  dck’ a*jnwała z akoowtami 
si-iy i uczucia ais... jest p jedno w ie^i# „ale* , 
które nie kwulifikuje jej zupełnie d« r®li, « jaK.ą 
się pokusiła. Postać dsiewoęeej pestaci króle 
w»j Jadwigi jest otoczona takin, śdcal
nego wdz]ęku, że od kreującej tę ps^stać artystki 
wysmaga wielkich, rozlicznych warunków

Natomiast p.‘ Okornicki miat fatalny powysł 
przemienienia się ,w Jagiełłę, a jeszcze fatalniej
szy sposób reprodukowania tej ot^nbiiWości. Nit 
chcąc być złe?1 i wy m poprzestanę na tej nwa- 
d-e, zaznacŁając tylke, żc jak na euóakt pa
trzyliby na niego js-go hrŁeia, Borys i Skirgiet- 
ł<*, gdyby . sami przypominali Litwinów eaoć 
z obraznów

P Kozłowski., jako Wilkauw ksijźę rakasici, 
z faicyaującym  brzękiem żelaziwa i dawnie 
wiejącem czankcia piórem na rzysziku, wyglą 
dał -wciltyń korzystnie w teu“ ^toeseni*. : gdzv 
nawet królowa ,Jadwiga, licząc się zapewne z 
drożyzną obecnych czasów, nie mogła sofcie po
zwolić na strój, odpowiedni jej dostojeństwu. 
P. Kozłowski ma piękny giest > d a k k » ’af#5-ski, 
wlewa w głai swój wiaia ujasująąeg* *«Mieia, 
co zawszo pc.inassę; ®n tei jtiśen cdtsiiiał się 
sziaehet‘ 8 od aieazczęśiiwega tła z-rssiłu 
• Z postaci < irugop anowjeiii wyróżni#! się do

datnio p. RydzewsKi, który umiał uchwycić ton 
swej roli, zaebewująe goaueść, » Drasetetę a cc. 
najważniejsze niedopuszcrfjac do tego, bv krea
c ja  jego przypominała manekina.

Styl c l  lOici, iasoenizacy.i '! Trudno n>e pisać 
satyrr — lecz i ua tern zaLoucię.

; . a R^UR GWitLOWSKI.
—- _ . L<2J , .U i i--c



4 „DZIENNIE LUDOWY" Nr. 24$

Lwów, 3 paMiiePnika. 
K E P S rr ’AI. TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE:

Niedziela 3 października o godz. 3-J0 popoł. „baa j 
Poseł", ksmedya.

N!#4zieia 3 pażdzierrika * eodz. 7 wieczór .Truba
dur* uper*.

Paniwłzialfek 4 października o gOdz. 7 wieczór 
.Króiftwai Jadwiga- , inmat historyczny — po raz drugi.

WtunsK 5 październik? o godz. 7 wieczór „Manewry 
{jesienne11, eperetka.

Sroda 6 października o godz. 7 wiectór, Królowa 
Jadwiga*, dramat historyczny — po raz trzeci.

Czwartek 7 października o  godz. 7 wieczór .Ma
newry jesienie', ope-etka.

®iątek l  października o godz. 7 wieczór „Pap:nro-vy 
kcebeaek", 3 asty z prolegiem — po rat p.ąty 

—♦«*—
TEATR 1WQDE\¥lLOWT &  Ul. Gasołiń- 

c&oh 40). Codsiennle rrzed&stasifinia. Operetka, 
hale* wodewil. Biletu mneantaj w biurze datafr- 
u łó w  BoIxIo^RokI»~ó id. Jafpedośakr 7.

— —-
REPERTUAR tesbu  art. liter. .Bagatela* Rejtana 3. 

t y s ię c y  gsźcinn* zr.srego zaszczytnie k u * i .a E. Ociro- 
fcińskie*® i znakomitej p eSniarki Hanki Ordon, aPystki 
sccs) warszawskich wraz G ie ia sbń sk R go , Mithafowskie- 
&», Stsrujzkiewicza i ianych w nowyc? kreacyach Za
kończy j»rcgr?.M rewja aktualna z udziaięm całego ze- 
społt artystów polskich p. t. „Budicnny idz’ C*. Bilety 
u G. Sey.artha, Akademicku ó.

NA DOCHÓD ŻOŁNIERZA POLSKIEGO oJrW 
«2a Tram JRśkfoif Neuwelt, iabiyfca toapełAKzy Lwów 
Balonowi 3, kwotę 140 uje. — ze sprzediaży ka
pelusz, (Spisowych.

DZIŚ WIELKA REW IA ARTYSTYCZNA w 
Sali Sokoła Masierzy przy tli. Zimorowicz 8. o 
godz. 8-mej wieczór, przy udziale artystów teatru 
miejskiego i muzyki wojskowej. Kasa w Soktle 
otwartą od go(lz. 5-tej popoł. Czyatyj dochód na 
rzecz Ż®łnierzr Polskiego.
1 POPIS MIEJSKIEJ OCHOTNICZEJ STRAŻY 
OGNIOWEJ, oraa ochotniczej kolejowej, odbędzie 
fetę d r iś  w ' nietfeielę o godzinie 4. popołuidlniu 
u  lt%6edzlńeu koczar M. straży pożaene| r>rzy 
placu sti aeieckiri. W pauż&Ch przegrywać będzie 
jraarfca kolejowa oraz oobętLźie się zbiórka “Dla

ZE 3PORTU. T e fira  A — T e a m  B. Jożcny 
a nijlepez-.tth grac ty “Pogoni" i ^Czarnych" ro- 
iwgrają w niedzielę 3 . października jaatch foob* 
łamowy na bcisku "Pogoni". Poczj/ek o  podz. 
ii i jpół popol. Teamy ułożono w ten sposób, że 
«iy  obustronne będą rówtee, w oleć czego zawo- 
ity: aapowiaiiają się nader interesująco-

P o g o ń  ju n . — C z a r n i  ju n . łdatcft odbę- 
«s*e pię nv perto1 Tow. Zabaw mchowych, początek 

2 i pół popoi.
ROZSTRZELANIE ZA MORDERSTWO RA

BUNKOWE. Jan Socha liczący lat 24 z Pasiek Zuj- 
terz^-cklch w lis opadzie z. r. zastrzału za rogaif- 
Ira Łyczakowską Michała Bruma, rolnika'* z Czyf- 
idk a następnie zabrał jego konie z wozem i 
lĘWzwlid za 3.000 marek. Skazaru- na śmierć 
umiósł tprzeeiw do Sąou opeiatrąnego w W ar- 

który jnmleiu' im* narę śmiard. przez; pi> 
^ie^afciie na rozs-rze Łanie. —  Wożonej o  godz. 
Ttjfflif-j a pana na dzieu!zlrvGu tfcsnu karnego wyko
nano Wyrok śmierci, w  obeaepśK jkorejiyi szefowej. 
Skazany dla ostatniej chwili zachowywał się spo- 
feojrie; śmierć nastąpiła momentalnie.

CO NA TO WŁADZE BEZPIECZEŃSTWA? 
Pląta kradzież w Demu Techników nrzy ulicy 
fcaakc^sh cza 18 w  ciągła siećariu dni! Wyrządzone 
Bztoody liczą się ma łdkajfeiesiąt tysięcy marek. 
46. t o  ckrodarno w popołudniowej parze micr 
Bikanie iedta skocznego uorsKiego.

Co robią nasz? władze p o lic y jn e ?  — Ubo
dzy, wyczerpani wojną mieszkańeyy Dmiu Tech'- 
ników, pełniąc?-1' służbę ma wyz^Łezonych placów
kach BTjołecznyeh e2:/ż nie zasługują, by Ich ca
łego dobytku, jaŁkrr jekt ostatnia todlzież i biehzna 
jstmegi* straż bezpieczeństwa pubUcznego? By się 
■tjęto niemo intenzy.AHej odnaleziiuieni skradzio- 
cyidt przedsrttótów i uchroni enietn mieszkańców 
przea dalszą graDieżą?

DO KATEGORYI BRUTALNYCH KAMIE. 
NICZNiKOW rozwieluioźnionycU na nędzy miesz
kaniowej przybyło nazwisko p. Nowickiego z

ul. Król. Jadwigi 28. P N. p »  za wełnami go- 
Izinanii spędzauemi w służbie Teassidy trudni 

się zatruwaniein życia *w»im iokatorom. Terro
ryzuje ich w sposób róźaoruki, a e© j»rsza przy 
tych zatargach wyzyskuje swoją pozycyę urzę
dnika 6ąeovc|® i uadutywa interwaaeyi esyn-; 
ników połlcyjuyCM. C® j«et najbarizifci karygo
dne. I tak lokatora t), sa rąbani* drzewa x i 
podwórzu kawitnicy ukarała policya, która z* 
punkt honoru uważa, «zyaić to, e* uo uiej aie 
należy, 6-cio godzienym iresstain.

Panu Nowickiemu pazwalasay sobie rwió- 
c.ć uwagę, że każdy diii a* do czaut tyiko wo
dę nosi.

NADUŻYCIA WŁAŚCICIELI REALNOŚCI. 
Zgłuszono się do nas z następującym zażaleniem 

W  realności przy ui. Grodladdej 64 zajMpwała 
oJ  dłużsaag® czas? p. I. S m,viszfcan;e, złożone 
a jednego pokoju. Ontgctaj wezwała właścicielf- 
ka tejże realności, Realia Kncpf, ową lokaionkę 
aby się smtychimkiśt wyprowadziła z mieszmania 
swego ̂  pokój jej bowiem potrzebny jest gospo
dyni dia swego lokrtora, któremu za pasfcaisk). 
czynsz wynajęta właśnie mieszkanie przylegającą, 
złożone z trzech pskoi » Lucfesiią, chodziło bc 
wieai o  i® gospodyni, aoy wejenHy jakiś bo
gacz m ój? wygodnie r^ipieraó się w 4 poko
jach, a za to właścicielka pobierać mogła 12.000 
Mp. rocznie. Gdy powyższemu iąd ia iu  wparła, 
się p. S., .gospodyni eświadczyła, że bez awiza- 
cyi, wogóle be* iaterwuacyi Sądu, w arodee 
gwałtu wyrzaci' j% t  mmekamia. — Gr«źkę 
też wczoraj wykaaała. — ’SCorzvsiając % aieofee- 
cucśei p. S. wdarła się Knopfowa po wylani a- 
maniu zamków i kłódki do mieszkania f  S 
-wyrzuciwszy znajduję.cfl *ię w pakoju rzeczy, 
oddała następnie tenże pokój nowemu lokatoro
w i.---P a n i S. która wskutek teg® niesłychanego 
gwałtu gospodyni zmuszona była spędzić *oc 
na schodach, odniosła się w  tej sprawi do 
policyi.

Z POGOTOW IA RATUNKOW EGO. W ielce
zasłużone tó towarzystwo w tym roku zaopa
trzyło 4,700 a od pocarpku ewegu istaieaia 
165,266 osób, Wr ub. miesiącu 45 razy była 
wzywane w nagłych wynsdkauh z t*g« 10 razy no
cą. Zaopatrzono około 300 ©sóh. Zamachów samo
bójczych kob-et był® 9, z tego 7, p-rzjz zairucis, 
a 2 tyiko mężczyzn. Od początku roku było 
samouć.istw zgloazonycb 142. Zasłabnięć nagłych 
było zgłoszenych 15, |

Stale pełniło dyżur 7 lekarzy, a zajętych 
jest 4 Bauitaryuszy i 2 woźniców. Pogotowie 
ratunkowe rozporządza dwom* karstaami 
4-saa k-BBrii. Fundusze głó^r ie czerpie towaizy- 
stwo z wkładek swyck członków, które nie są 
duże, wskutek tego wjszkeleni sanitaryusie po
bierają tylko peasyę uaiłsięczną około 700 ma
rek. Stosunki te są anormalne i musźą uledz 
natychmiastowej Zmianie na lepsze, by zajęci 
tam dla dob.a ludności fuukcyonaryusze, nie 
pomarli a głodu,

KŁOPOTY EWAKUOWANYCH W  czasie 
przewozu wieczorcc* rzeczy Galicyjskiej® Zakła
du Wojennego zginął ttimuk z rjeęzana- dyr. 
Misczyslawa Szeuka, wartości HJ.000 Mk. Po 
pewnym czasie zgłasaa się na pałicyi służąca 
Marya Białosówn?, która znalazła ten tłumek 
w ul. Pijarów. Otrzymała ona nagrodę 300 Mk.

P. Mieczysławowi Plsusowi ur jężsiikow Tow 
Krakowskiego zgteął kusz i  rzeczami, wartości 
kiltanaście tysięcy Mk,

KRADZIEŻE. P. Stanisławie Polańskiej akr-r- 
dzicno z szuflady w sklepie przy ul Ruskiej 1.
1 portfel z 15.000 Mb.

Dr. Łukaszowi Rogalskiemu skradziene na 
dwmcu koiejawyaa zegarek BOmega“, wartości 
6.000 Mk.

Józefowi Matliau-.erewi, z Gródka Jagielloń
skiego ssradzione i wozu na placu Strzeleckim 
walbę z rzeczami, wartości 15.000 Mk. Jan Ja- 
kabowlcz widuał złodzieja, a że nie chce poćać 
jego nazwiska, przeto osadzono go w areszcie.

Z DNIA I NOCY. Roman Jaramczuk, student, 
znalazł na budowie techniki »p ar*d telefoniczny, 
który zdeponowano na policyi.

Dmytro Mowczao, lat 50, rest&ł ujęty ns 
kradzieży ławki na cnieaty.rzu Łyczakowskim. 
Osadzono go w areszcie policyjnym.

+■

3  sa li rozp ra w . 

ISlcrdyrca kapł Rcpcia przed sąJent
W  Jecie br. onroezoia rozprawa o to mor» 

derstwu, rezgoczęła Si® wczoraj ped przev/od- 
aictwem r*d. Dwurzak*. J*ko eskarłany stanął 
28 istai Jan Pako se, za czasów ukramsKicj 
inwazji prufos więzienia w bzczercu, ktoiy 
vt£ięDgo do niswoii p«d Eulparkowcni kapt. 
Ludwika Kopcia »W ziora* unia l i  stycznia 
1919, a następnie osadzonego w więzieniu w 
Szczercu, p« kilku dniach zamknięcia wyprowa
dził w pole i w drodze z uienacka, tuż ob*k 
toru. kolejowago, strzarem z tyłu zamordował, 
Do leżącego na ziemi strzelił jeszcie dwa razy, 
trafiając go w czoło i w poczem z trupa
zrabował kufy, fułar&o i bluzę, a chłopom  s 
pobliskiej wsi kazał ciało pogrzebać.

Oskarżony „ w śledztw i* i na rarpraw-ach 
twierdził, że mordtritw® to poaełnif nS' rzeko
my rozkaz „stabsbddwcbift" Fsdra Michajł* i 
chorążego Teodora Hichajłwwa Gdy Pakasz 
sdi zoi i wił a ę teasu, rozkaz ten rzekowo is a. 
powtórzyć, grożę® rewolwcre.®1 akr * ajor Bi- 
sa»i, Obwmiosty twisrdził, że obaj Micnajłowie 
jechaU za nim w pewaej odległości na saniach 
. dali mu uo stizału umowdony zDak gwi- 
zdawką.

bclcya  awłok kapt. Kopc>a wykarała, że za
bity miał ct.*sak«5 zała»iauą od udsraania kolbą, 
acś świadków.,* przesluchaai żeznali, że nie wi- 
dzieli wcale rzekomych sani, *n; gwiisau nie 
słyszeli. W obec tego; akt wskarżetiia zarzuca Fa- 
k«32o®ri, *e działał z własnego popędu, by za
mordowawszy m ógł obrabować kpt. Koscia

Rozprawa wysazała wiele spriecsności w  
obronie osfcs rźar.egu, ta seż trybunał uz»ał go 
winnym i zasąu sił go aa księ śmierci, którą to 
karę zmijttiono mu na dożywotne więzienie, z 
powodu popełnienia ucordu prztd wydaniem 
dekretu Naczelnika Faństwa z dnia 9 lutego zr.

Zasądzonego br»n ;ł z urzędu dr. V*®łeszyn.i
*“1  ̂Ĉ -—-*

‘  L l l B

H M  l i i b m  L ł k a  f i n t ó T M a i
Sprgsda^ gry&jftu ku^urudzianeiio.

Sklepy Miicjłsie sprsedsj® za odcięciem kany 
mącznej Nr. 1 p® litrze, grysiku kukaradżianog®- 
na o ebę po ceai* ra litr 17 5Ś marek bez opa- 
ko van!a kas wzgięilu na prcynalainoeć rejonową. 
O ile aa żądanie dadajs się eptkowanie zaiiezają 
sklepy po 1 marce sd torebki.

Kos*ufny' i Eaełady otrzymają asygaaty na 
odpowiednią ilość dnia 7 i 8 pazdziernikŁ we, 
ezwarttk i w pią.ck w kasie Zakładu.

■łlBjfcfc: żrkra*! s^rewizzcyjny.
i-

O g łoszen ia  J y fa g h łr d u .

K a r t )  c h l s b w e - i n ą t z i i e ,
Magistrat zawiadamia P. T Mężów zaufania, 

że karty kontro) «e cklebowo-mączae Nr 1 na1 
okras czterotygodniowy iaczy*aj%cy się z an.cm,. 
6/X 1920 będą ao podjęcia w XVlf, B. Departa
mencie Magistratu (ul. PiekArska 1. 11) w penie- 
diiałsk i wtorek 4 i 5 października b. r. w go
dzinach pouołuduiowych imędzy 5 a 7 -ma. Przy- 
tem uprasza się P T Mężów zaufasu, aby przv« 
gotuwane karty chie&owo-mączae podjęli wy
łącznie w  wyżej oznaczaayne terminie, gdyż przed 
południem absoluUie kart wydauac się nie bę
dzie.

Tytułem uależytości za każda kartę należy 
pobierać 20 fen.gów (dwadzieścia fenigów).

MugSstfat krćl ałał f». Lwowa,
—4r«—

mam* watmmamm* * * m  m jswaHct-mw j  ,

25 MAREK Uwztuje pomieszci.tnre eu~efu w 
“ Kiuendswzu Judow/m" na r. 1821 w formjC jak 
■oeszieęo roku Z'wr®a się przeto w a g ę  P T. 
adwokatów, lekarzy, inżynierów i t. d. by raczyfj 
nadsyłać sv/e adresy ióv/n_c.ceśnie z należytością 
pod adiemjr Lud. Tow. Wydawnicze, Lwów;
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E Ł l a n s  o s t a t n i c h  s s i s y c r ę s k i t i h  m a i k .
42.000 jc ftcćm , 160 d^sif.

JCtmaniktsf szfa&& gttuir&łff&ęo:
 ̂ z unia 2 pażdzierrik-e

Selera <mat«czi&«£o lo tn ia?  r**ztftk a r* ij so
wieckiej walające) »ię po posuw iofce w cngu  o 
statn.ęb dni klęsce nasze *ddzi#?9 pościgowe 
prsefcpsceslg rzekę Scrroccz. Zaj^śtay pizytem
Nowoąisdek.

Nj- p*Iudrie od Pryaeci ju t tylk* susza ka- 
walerya sci$a cofającago się uiejarzyjauisla. W  
■łiaioayai w ł*ś»i« a iedącu  nieprzyjaciel stojąc 
u braa Białegostoku, Brasśeia litewskiego, Ż «- 
MOŚtia i Lwowa, który nabił za«.iar jMdj„cia 
ponownej ©fsnrywy, odrzucony O 103
OO 150 Sslsa, ponosząc rif&ki* stnty w zah.tych, 
rannycu, jaieaeh j iftktacyalo w o jen »y «. 15 dy
w izji sowissfcrcie tsatai* bąijźła *> crtJaśei aądź 
cześsioaiś r*z»!t55^ R**ats pon.aslo w »Rf»taich 
w aiiack z*acz«e straty i została znsuwon* do 
©gótnegw ©dwrara.

Sztray III i IV arntii orsiŁ 21, 55, 57 i 41
dywiryi sowieckiej eraz kilkadziesiąt szttfeów 
br^gi_d pułków i baialioaow destały sic w n i-
sm r« « .  „ . , , .

Za -,«trow ana i®tycbw.as 11688 jen cor 5
só&byc«'9 o  ostatniej akcji u^nas' 42.000 jeń

ców, 160 fla&l, @50 fearshindw msssynoctiychi 
18 autat«#6iió# psnesrnpeh, 7 potiąguw pa»
ecrayeh, 3 meussltoasune aeroplany, 31 para 
r e z o n , 3540 w&genów, 10 samdskssdów, liczne 
taSory, obhty asateryfcl wajafcay, który świad
czy kokitais w wiolktcb prsrgotowanifteb »ic- 
przyjaciela do akcyi zaczepnej,

Z sajwyżsiem uenssue® podkreślić należy 
świctn% pracę bojową aaszych o^kzialów, kłore 
w eslstsick watkach złażył? ponownie liczne d j-  
w®dy aiezwykłego bohaterstwa i wytrwałości, 

fts zelne DeajdgTWP 1S. E. Sktaa Scirer-l.y.

Żiflersinkg zdobyta przez armię Petlury
WIEDEŃ, 2 paźdaieniika (Pat.), Ukraińską 

8. T ze Sta»isł»iwowa. gfńjpa armii
uAp. Pełlupy ufcaaaastfa a ła srs j  raiusts, Jtne yi.ir

-—
WIEDEŃ, 2 piiiździsiaika (Pet.). Ukr B. Pr, 

W iadomość rozesłana prze?, pewną Rgeneyę gdań
ską e zajęciu fftjaw* przez armię Petlurj wy- 
jm edui c*n*jmni#j wypadki. Faktycznie jest 
Kijów yrawis zupełni* zastkaięty przez wielkie 
oadzialy powstańców 1 tylko pociągi pancnrita 
utrzymują a trudnością komun-kfccyę kolsjową.

“—♦•♦w—

S e n z s s s F j n ®  o ś w i a d c z e n i e  J o f f f e ^ o
W ARSZAWA. 2. październik- (Tei. wł.) 

.Kuryer Polski” przy*osi sensacyjni* i** rin&cye 
swego koFesjiokdsata, który w Rydze odb wy
wiad z JoIIeei w sprawie wtatniej deklaracyi 
łowieckiej o warunkach pokojowych.

Jenie oświadczył korespondentowi co nu&t]- 
puje: g

S«^i5is st«}ą Ra nScarseicdRaRcm stanesi- 
sfeu wis set wis trlba cs dc jednego punfetu, iu

jest cc do śądsnia, 1169 Pa!s&i uznała rzą iy  
sswieeMe na BipIe’ Rus* i y&rginie. 

C0  aię tywy (salicyl atsch^driej, fząd solnie* 
eid sgodsi się n» plebiscyt burżuazyjny i to ® 
ancdnclel wojafi polsbieb. 

Rsąd scWieski nie żywi najmniejszych ten- 
dsac«i Tlączenia Balicyi oischedniej do Ukrainy 
sowteefeisj.

2 0 0  nail, m s r s k  d la  G a 5ieyj w s p h .
W ARSZAWA 2. Pswtóemtkk (P*h). Presy- 

dyiear R»<V mk.istrów komunikuje:
W  "talu i .  pczuzici-.uica ot. na naózw yczaincm  

Wfcśi«dB®iiu rad./ ministrów zujBfltoY/arió się sto- 
uiinkeini *re wsthiodniej fttaiopoiect, jakiś :i?  tam 
i^ytworz dy p*r> osi«tn.id? wstrząSn!eniac:h wojenL 
»ycf.. Po-wfcęto przy t o 1 fcJt^ g  vd.vv.-e,, c«> &o 
tóórydi Wyisonatóa iprzedtJ-'wzięte są wsee&h 5ox>- 

feby wtw/sJc miaszic-aocy dlążfco nawi rizonego 
h ń ju  anaie A równą pwrs^t, 1 w taiz oaf>
totv,0w.ycń. Upow«żrii*ono też MiiiŁstorsłwo S. W . 
da wnaocnienia polic:, i oeK*c pjrzywrótea^ . ^ 1  cf- 
trzjtnw ci lwwpiecaeńetw* pdblićssnfgo. S.
fW. i .mKifeter sprałii /d i ,?ośoi postawili smjosek 
utwnrzenji tsotmisyi której racłtui tu >v7zi< knn- 
xrolow«u* r.oftn postępował' p r z y  dochoizeopj' 
o  przestępstwa polityczne. Kais miiustrów uchwa
liła <łoie zrtą pomoc dia rmeczKańców W-Chodkiisj 
Małrjuclak: e to zarfemo celerfl uruchomienia
rointótwa pczez oosLarezenic JLarna na . a. l/w  i 
narzędz rolniczych jak i zaopatrzenie kiduo^d 
"-ve w tz ia u e  notrz*lai« artykuły j*k só!,  ̂naft.,, 
1 itd. Psdla ministrów p r z f  z n e c z t  < a n a  
t e  c e l e  207 m i l i o n ó w  p in re k . Również ar- 
fetaiy wycane odoowiednie zax-zadzenif’ urnoż iw ij- 
jąoę powrót luanoscl ewftkuoY/cnej ub powiatów 
waeh-tiaich. Dla części pciśkiej zniwezstoe] prz«z 
t*"ojh» wydane bęttą osobne postenołdenia aprow i- 
®acyjne. W  ucnwaiach t/oh uYzzglyinił rząd azkot- 
•detwu i petirtywuwanie szpitali.

• '***—  «

j p e p e s j e .

OCHOTNICZE ODDZIAŁY r o s y j s k ie  
W  POLSCL.

WARSZAWA 2. p«śctz,eniik,- (Fat.), “ Kurjei 
Warszawski" rod^je: Gen.. Madino wizytowa' o- 
negduj objay  jeńców w Skaknler^ycadi1 i Geircr 
wcu_ gettie Dvorza się oddziały ocliotni zze rosyj>- 
Słre ZjssająOe pod rozkazami g^nri-ula Potjociriu. 
Odtzioły ta pit.»dlegiają bezpośr xinlo Sa/.Ln,- 
leowowi.

e o daisis|G i8  mhk* p o i  y e z k e  p p ^ s t  I

Ukraiński uniwersytet w Stanisławowie.
WARSZAWA. 2. października. (Pat.) Prezy- 

dyum Rady miaietrów koinuuikuje: Raia mini
strów są p*siedz(‘.niu 1. października hr ucil»8 r 
li?Ł p rsed i-łży ć  T.tjm.ni prsjefst ustawy o utwa* 
fKenitt unisiiarsytutu «  StaFUS?TOO»ie. Uniwer
sytet przyjmewzć będzie u» 'wjdsiąły ek,}n«- 
niczne, p r»w »e i aauk sp«ieczsycb. L  ae> wy
działy atwartc hedą w miarę »«,tamści, Na uni
wersytet ukraińsli w ,Staiis.awoY.ie postanwwil 
Rząd wyaBygąować na razie 3 inihot*y mares.

Powrót żołnierzy p o M e h  z Syberyi.
GDAŃSK, 2 październik* (Pat.). Wczoraj przy

był do p /rtu  w  Gdańsku okręt an|ieisk? , W o
roneż *, n i pokładzie ktorego powrócił ze Sybc. 
ryi «ru«i traasport zorganizmwaaego tawie k or. 
jmsu polsKiego. Karpu* trn po ®ł*slychanie cięż* 
k cb przf jśmach i walsach 2  l lolszewiksmi zdo* 
łat częściowo przeóoatać się przez Syberyę do 
W tadywostoku, skad abecniti wraca do kraju 
liańsport ten od eb ra ł admirał borowski, prrzem 
na pokładzie odbył* się uroczysto przywitanie 
wracających do ®jczys»y tułaczy przez geRaral- 
neg* komisarze Rzpltej.

—  ■!w  <fjrog- yp  ̂ 4 •

j ' POCHÓD GEN WRANGLA. '(■
KONSTANTYNOPOL’ 2. października (Pat.). 

Havas. Spra-wzidanie frontowe gen. W raagk. 13, 
armia czerwona, z a e  t a s o  wian a p a  f la n  „ 
®j*lc:fefi z  t y ł  u c o fih  s i ę  \v p c p ło c h 'u  W  o-, 
koacy AJettS1ailfeibowska p i e r z c h a j ą  bef,szewi- 
c y  n a  f r o  n o ie  20.1 k i l o m e t r c  NYyrru Wi4> 
niffly ponad!H 000 jeńców , S0 atrenat, kilkaset' ’ iara- 
bmów mnsLynowytb, 3 automobile paneamo, 7, 
■.amototcyw i p;iOć titauiryalu wojennega. Ma m - 

łym francie taur/disS-Jm donoszą oddziaiy wjrwtą. 
'COjwcze O dziiiialitoiLi pożądanej.

- - . A ’ ł
Smtjró dr. Pattaia.

WIEDEŃ. 30 września.,,W ied. B. C. Dzisiaj 
zmarł tutaj w 7S roku życia dr. Pattai, =»yiy 
prszydent byiej «.u*tryackiej izby 'sosSow'.

--»•*— 'i ’r '
Ile ItosEłuje armia cscsRa-slow arlta?

Czeski m nis!vT dr. Englisz w klubie c-eskicłi 
nacyosalnynn demokratów u dA elł informacyi, 
Se wydatki na arm<ę czcsko-Slonacką w przy
szłym raku wynio.ą 2 i pół miljardu.

J(om ur?fkaty.

KOLO MIEJSCOY.IE ZWIĄZKU ZAW ODU 
WEGO KOLEJARZY potwierdza ściągrdęte v.'kiacr 
ki czbonków przez Dyrsfccyę od dnia 4. paździaj- 
nitia 1920 w lokalu K<ila przy ut. Gródecklq i. 
C9 w godgmafch od  4-tej do 7-jae! wieczorem.

Z u r z ą d  K z ło .
PUBLICZNE SALE RYS'JNIKÓ '.V, ma'arstwa i 

modelowania przy państwowej szieiie Przemysło
we; we Lwowie, pod kierownictwem prof. JjHaiLo©* 
Czytea. Rozwadowskiego 1 Sichulsk? go, zostaną 
otwiarle 4. paździermita o  godz. 3Ńięj popołu/ 
dniu. Sala tir. 19 i 2,Q.

Zgtoszanid na naukę przyjimije sekre aryat 
szkoły od godz, 9—12-tej p.zedjpói uai,vm lub 
piofcsjTowie popołudniu

Wpisowe ó ti)k. Opłata za piodele 50 jnk, 
rn^esieczn^. Nauczycielstwo szkół nowsz^Hmych 
lub średhieb oraz pracujący w zawodach .irtys- 
typaatycb płace połową. D y rek *\ y g .

i 204—2.
' BACZNOSC ROBOTNICY DRZE\/NI! W  nivv  

dzielę dkiia 3 Dazdzicrn.ta c godz. 10-tej n-zed. 
poiudnem w sali stów. "Zgoda" Piesz* 2 ois»ę- 
dzle się zgromadzenie roboird ów Gtoiarskick z 
sprawueh aawodowycn. Oprawy bardzo wafcse.

Z a r z ą d .
KOLKO Za BA V /0W 5 ORGANTZACYI PIE

KARZY urządza w niedzielę dnia 3. Din. W łeb 
cznrmcę taneczną. Początek o  godz. 6-tgj wie
czk om  do igodz. 11-tei w nocy. Rjmek I. 29 I. p. 
dia członków) ’ i jgoso przez men wpiow-idronych.

10- 2.

ę<|cuH!fjwBM*ąto2ajaME'' ~!^Zr~Z -  . rzzeą

Za Ttłwr*-j *9 red?t •» ais odlpnwUia.

SficrdYa cńirik et i*.vm yft, »Sitra./ai tata »/U

I s s i i i a r i H
b. elew khmKi denaat. Iwowsk., wieaeńsk. i paryskiej 
arA  *d  f i - 19, 12— 1 i u— ©. Lwów, Kope?«a!:ti u .

USSLmESE^

j p ^ '  B I £ L K 2 : N A ^
dla p*ń i paaór oraz ko^pietne wyprawmy 
ślubne, iaiiśe * 4 itsrczpnego materysłu w *

E r i  W r j M  B ie l i z i j  . I p t u t  E a ia
w  i- S t ^ i r a e i d f t g o  1. 3 .

jeden z najbardtiei tens-cfjnych fil«6w zagranicy, dramat 
tyciowy, poruszainry jedną 7.  najdrażliwszych kwesty- ns- 
łeczn>ch, ukaż# Si; po raz r lerwszy we Lwowie v. merw- 

El-szicii driiact iiasiĘpuegO tygodnia na ekrar e kinoteatru
-  „ W A N  0 4 “  UL l M t »  iiia  11
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j f i  L  roysrojetln obsunie salonarog
H  liikO t^d tr r  SalftfłJrll óranuf P> 4 aktach pod JV*-

„Z ŁAT MŁODOŚCI*
W  g l ó w a e j  iT » i i  u r o c z a

Ł Ł 3 3 M  S £ S O

K r o n i k a  s t r y j s f c e .
Stryj, -w październiku 1920.

Ostatnie dni ubiegłego miesiąca zaznaczyły 
się wydarzeniami dla naszego miasta znamien
nymi. I tak przejazd p. prezydenta ministrów 
Witosa podczas powrotu ze wschodnicli powia
tów i delegacye witające premiera na s'acyi ko
lejowej stanowiły przedmiot kilkudniowych roz
mów. Zdaje się, jak wszędzie, tak i u nas doszedł 
do uszu premiera stek żalów i skarg na ciężką 
niedoię całej ludności, a to temoardziei, że chwila 
obecności jego w Stryju przypadła na czas naj- 
krytvczsi.ejszy dla nas, na czas rozgardiaszu 
administracyjnego spowodowanego jednodniówką 
oolszcwicką ,w  Siryju i brakami i mankamen
tami aprowizaeyjnymi, jakich Stryj nawet od 
czasu wojny nie psesięta.

Charakterystyczna była deputacya obszarni
ków naszego powiatu. Pan br. Bi un cki, ongiś 
za czasów austryaekich witający upierożonyck 
dygnitarzy austryickich zawsze w kcntusui i 
przy karabeli — jawił się w mizernym codzien
nym stroju (słomkowym kapeluszu, zdaje się 
podartym) donośnym głosem i uędznj m strojem 
demonstrował biedę ebszarniezą, błagając o li
tość i pomoc. Przypadek zrządził, że obszarnicy 
powiatu naszego mąłe tylko szkody ponieśli pod
czas pobytu bolszewików, ci bowiem nieznaczną 
wataką zapędziwszy się w okolicę. Stryja i krótko 
bawSąr nie wicie zdołali uprowadzić, nie prze
szkadza to  jednakże by .cech obszar niczyi i ten 
m om iut do „koujunktury“ wliczył i przy odda
niu kontyngentu jakoteż cenach za produkty, 
pobytu bolszewików nie starał się wj korzystać.

Słuszniejsze wszak były wywody reprezentanta 
konsumów p. Piotrowskiego i szczere, gdy wspo
mniał o wyrabowanych i zniszczonych doszczę
tnie knnsumacfc Kolejowych Zgorzał tu wspólny 

i cjorobek i krwawica robociarza polskiego i je
dyna może instylueya, na którą bczył na czarną 
godzinę. Konieczną jest tu rzeczywiście nalych 
miastowa pomoc, by nie zmarniała i rozpadła 
się skrzętnoś&ą i mrówczą pracą kolejarzy stryj- 
skich wystawiona budowa,

Cicho i skromnie natomiast opuścił powiat 
radca GiażCTOSBi, wydelegowany osobą swoją i 
zdolnościami na uszczęśliwianie pow.atu stani
sławowskiego. Nowy starosta pi Ptowaft objął 
urzędowanie, a gdy fama ze Skoiugo, gdzie dawniej 
urzędował i aż z Bielska wiele wia lomości o e- 
nergii i dobrych cuęciach jego przynosi, czesa
n y  korzystnych zmian i poprawy stosunków. 
Obyśmy w nadziejach się nie zawiedli!

Z Czytelnikami podzielić s.ę możemy również 
i inną dobrą wiadomością. Z najautentyczniej 
s ego źródła dowiadujemy się o tent, że p. rad
ca 'Kiaehnienicz nareszcie zdecydował się zrezy
gnować ze stolca buim.strzowskiego, względnie 
z godności komisarza rządowego. Najwyższy 
czas, by Magistrat nasz dostał głowę Pan Sta
rosta musi koniecznie i natychmiast rozpatrzyć 
się wr stosunkach miejskich i choć krótko bawi 
u nas, znaleść odpo wiedniego kandydata na ko
misarza. A także i dotycnczasową zdekompleto 
waną radę przyboczną nie tylko skompletować 
należy, ale koniecznie wymienić. Od wystąpie
nia towarzyszy naszych z rady przybocznej i

oświadczenia, że za stosunki i następstwa cha
otycznego stanu gosDedarhi miejskiej me mogą 
brać odpowiedzialności, upłynęło już kilka mie- 
Sięcy, pan Machniewicztłfczytaj Dziekoński) rzą
dzi na uiocy austr. par. 14., nie zwołując z po- 
redy pp. Przybystawskieh i Semkowiczów rady 
przybocznej, chaos rośn;e i potęguje się w tej 
dziś zbankrutowanej inslytucyi, minując ją co
raz bardJej. Wdzięczność publiczna należy się 
tedy p, Macbniewiczowi za jego decyzyę i za to, 
że przypomniawszy schie, że lepiej peźno iak 
nigdy urząd publiczny, który bez zasług, ale i 
bez winy otrzymał, złożyć się zdecydował.

Jak się dowiadujemy, zjechała z ramiea a 
Prezydyum Sądu kraj. we Lwowie kom .sja dy
scyplinarna dla zbadania z wielu stron podnie
sionych i w kilku knrespondeucyach tut. poru
szonych zarzutów przeciw7 radcy Przybysław7- 
skientu, Czas najwyższy 1 Atmosfera się oczyszcza!

S p ra w ?  * 
te g u *a c y i  'p t a c  u r ? ą d n ic z ? n h .
, Przed trzema taieslącsini uchwadl Gejm: regu- 

Jacyę poborów’ służbowych wszystkich fuitlccyo- 
naryuszy państwowych, praczem sprawę całą 
przekazano dotyczącym. kotnisyom. Obecnie oez- 
posredme władze II, iustancyi (a więc w b. Ga
licji Namiestnictwo Raaa sfco in i krajowca, Dy- 
Tekcya Skarbu) ujęły w swoje opiekuńcze* ctomie 
przeprowadzenie szczegółowe legulacyi p3id i jesł 
nadzieja że ze rok głodomory, zware urzędni
kami doczekaj? się podwyżki swych płac, czyli 
stanie się to. co  mówi przysłowie:

i “ Nin, istoi.ee zejdzie,
Fosa oczy wyje".

Tymczasem zima się zbliża, trzeba Kupie zie
mniaków. zboża, iakies możliwe do noszenia o- 
buwtL i t tf. Rzeszom urzędniczy u. zalozy na 
laby sprawa regulacyi płac była jak najrychlej prz*®- 
pjrowadzona; skoro jednak uskutecznienie wszy
stkich pooaiy tabel, weryfikacją i linnych maiiipui- 
lacyi tyle pochłania czasu władzom lwowskim, 
że w neibUższ/m czasie nie zdołają nowych a- 

jsygnat przestać urzędom poćalkowypi i instyh

Odrazy! bej retuszu.

Złośliwy pica pokąsał wczoraj powyżej ko
lasa, przechodzącą. ulicą Legtonów Agnieszką 
Przyjeiawą, lat 28, rei, rzymsko-kat. prywatną, 
zamieszkałą przy swoicb rodzicach, aa ulicy it. d.

Oto suchy raport policyjny.
Pnałuckajmy jakun cch»m wypadek tern odbił 

się w prasie lwowskiej :
Polsfei3“ : Na przechodzącą spokojnie u- 

li.ą  LegU&nów jy. Agnieszkę Przyjemną rzu
cił się rozjuszony pies żydowski, chwytając 
ją powyżej kólam  i raniąc do krwi. Ży
dowskie psy powinne sobie wreszcie zapa
miętać, że cierpliwość nasza ma swoje gra
nice i że podobae napaści nie uchronią 
.anonimowego mocarstwa" od odpowiedzial
ności i samoobrony ze strony stale prowo 
Kowa lego społeczeństwa. Oto są skutki wy
prawy kijowskiej i imperialistycznej poli
tyki domorosłych „towarzyszy" z pod znaku 
czerwonego sztandaru!,..

.Dziennik Łubowy" : Jakiś wałęsaj cScy się pies 
niewiadomego pochodzenia, ukąsił w nogę 
robotnicę Agnieszkę Przyjemną i zbiegł, n.e 
podawszy nawet swego adresu.

Zap5  tujeiny stiarodajne czynniki, jak 
długo jeszcze burżuaryine psy napastować 
będą kobiety, wracające z $ężkiej pracy w 
jarzmie wstiętnego kapitalizmu i wyzysku 
klas pracujących ?...

„Bezsia Poranna* : Wielkie zbiegowisko wywo
łał wczoraj pies, należący, zdaj i się do zna
nej w mieście osobistości, który rzuci! się 
na idącą zdaje się z koszykiem, parasolką 
i puszką marmelady w ręlcu p. Agnieszkę 
Przyjemną i zdaje się, ukąsił ją w wysokości

3V* cm powyżej kolana. Na wieść" c  tein, 
wysłaliśmy natycnmisst naszego specjal
nego sprawozdawcę, kióry jawił się na miej
scu o godz. 13aŁ‘ w południe i poczynił na- 
siępujące sposlrzeżonia: P. Agnieszka Przy
jemna, jest zdaje się osobą około 25-leinił, 
debrze odżywioną i czyni wrażenie osoby 
irstefig nlcej. Dwa przednie złote zęby do
dają j.-j uroku szczególnie grly się uśmiecha. 
Nosi cie-u so gran&teitą suknie i jasno-o 
liwk jwv żakiet bez podszewki, półbuciki 
Nr. 38 i mi! d że nieb.esk-e oczy.

Stanowczo nić meźna twierdzić, że ow 
pies ją ukąsił, jak też nie można oddawać 
się bez zastrzeżeń zdudźeniom, że p. Przy
jemna jest pokąsaną. Ok;«że xo najbliższa 
przyszłość Kto jest winowajcą i ^dzie leży 
wnna tegs zajścia, usuwu się chwilowo z 
pod naszej kompetencyi. Nie chcemy i nic 
możemy ni nikogo rzucić poilejrztń i ogra
niczamy się do do nagr go ; faktu . zaiścia,
0 którym ni® możemy znóv. kategorycznie 
twierdzić, ze był wogóle faktem. (O bliższych 
szczegółach doaiesieu&y w . Gazecie Wieezor- 
nej“ — przyp Red. „Gazety Poraansj“— ).

7 icfł fdrwy'' : Ogromny, kudJaty pies, zdaie się 
z obozu endeckiego, napadł wczoraj na 
ttnm ludzi spacerujących na ulicy Legio
nów. Z powśiód 11 ludzi, 3 kobiel i dwóch 
radców magistratu, najbardziej poszkodo
waną zestala p. Agnieszka Przyjemna, któ
ra odniosra na oou nogach, głowie, rękach
1 twarzy rany potwornych rozmiarów. Na 
wieść o tem wydaliśmy natychmiast nad
zwyczajne wydanie," które w .tysiącach] 
egzemplarzy rozchwytane zoGiały, tak, żó w 
godzi lacłi popołudniowych zmuszeni zo
staliśmy do wydania didgiego nakładu. j

Pokrwawiona część sukien p. Agnieszki 
Przyjemnej wywiesiliśmy w oknie wysiawo- 
wem naszej Administracyi, przed którera

do późnej nocy cisnęły się tłom y ludzi, bez 
różnicy wyznania i narodowość.".

„rfuryer Lwowski* : Polska ludowa przezywa te
raz chwile swmeh najboleśniejszych wstrzą- 
śnień i kataklizmów. „Chłop potęgą jest i 
bastaI* — powiedział któryś z poetów, al® 
nie przewidział tego, jak dalece tealr Iwow- 

, ski podupadnie i wykoszlawi* sztukę i jej 
narodowo-ludowy charakter. Ani psy wa- 

■ lęsające się po ulicach i kąsające rozmaite 
Agaieszki Przyjemne po nogach, ani uja
da nie reakcyjnej prasy eedeckiej, nie po
trafią powstrzymać odbudowy Potoki lu 
dowej i to li tylko ludow ej!...

„Da5eń“ Nasz aitykuł wstępny w sprawie zaj
ścia między psem, a ri.ejak? Ągniestocą Pizy- 
jemną został wczoraj z powodów niezależnych 

. od nas skonfiskowany.
„Rzeczpospolita* i Jesteśmy świadkami niesły

chanej arogancyi żydowskiego psa, klóry 
pokąsał kobietę, nazwiskiem Agnieszka Przy
jemna. Jeden z przyjaciół naszego pisma 
widział na własne oczy, że ów pies był po
chodzenia żydowskiego i zachował się wprost 
prowoku:ąoo wobec wspomnianej kobiety.

I po takiem zajścm (nie licząc już ban
dyckiego rozbtoia w ecu psoła GłąbińsK.'ego !' 
prasa lewicowa będzie miała czelność mó
wić o niejątrzenlu nienawiśa * rasowej w 
Potoce!... Bez kow entarzy !...

»Ch®ila“ : W  zamglonych dziejach . prabytu, 
gdzie r,ad rzeką świętego Jordanu u stóp 
Genezaret i Hebronu, stanęła kolebka ludu 
Izraela, przewala się symfoniczna 7 melodya 
praistoly wiecznego ghetta i jak potworny 
wydziedziczonej masy, żyjącej w diasporze. 
Nie chodzi tu o sam iam napaści ;nćeoaieh 
piśiridef, operujących ordynarną kakofonia 
mistycznymi zgrzytów, kieiku ącycli w przy*

' jaźni zaeprawowanycu jeanostek symbo
licznej współczesności 1... Dalecy jesteśmy
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T A R N O W S K A
gwar*

tucycir. po&wiadn ymj, na prGv.iac.yi, to mocaaj 
przynapriniej v.yp_acaj4  wyzsze juz dbtąd zalicz
ki aa pia.ce

Od lipas d r. wypijca się podwójne pobory 
marcowe, należałoby zatem wypłaca; nie pod
wójne lecz poczwórne maroowe pobory, gdyż tyle 
Kto i) więcej wynosić bęczie uregulowana płaca. 
Zwracamy &to tóiaa z  apelem do Władz, aoy za- 
rżączeni-u wypłat i izaLczek posyłano urzędom 
choćby na tydzień przea koncern każdego miesią
ca taa, ećeby każdego pierwszego można było 
podjąć płace wraz z izaliczkami- na poczet przy- 
tosłycft wyżazYcn poborów.

Nie zawadzi miiiaochodem poruszyć 1 Inną 
spra-.irę. Oio rycie dziś jeat bardzo ciężkie, jeśli 
się uczciwie procujp i ż/jj {  z (pensji- Możnaby tym 
taeżerocT uiżyć w inny sposób, byle tyfko usu
nąć pewiie niewłaściwości postępowstoia pro- 
.wincyonatoych “ dygniiarzy". Otóż n. p. urzędnik 
ma brata lun siostrę dajmy na to nauczycielkę, 
w  limem mieście. Żyjąc razem , tn cf łby z  połąr- 
catmych swoich płac żyć lepiej a orzez to także 
lepiej spećniLióy swe qbov i tac i Tymczasem szcze
gólnie prowinicyonaini “ ttygrśiarzs" dta swoich 
osobistych powodów, często, atóo dla różnych 
pnotofccyjak nie chcą porfobnycż podiań u- 
uwzgiędnlać. A -przedez i rl-ż;;naci przeważnie 
mają rodziny, którym pomagać a często i utrzy
mywać musza. Jeśli żona nauczyciela, ł -rd,ąc na
uczycielką musi tciosiać posadię tom, g«uzie i je- 
mąż dlaczegożby fcuostrś nie mogła otrzymać po
sady w mieście, w  któresn icst jej brat, zwłaszcza 
gdy 'eszrcze mają obowiązki jwzgięd-sm najbUb- 
:s5 ’ch awoich krewnych, jak rodzice lub rorttoeń- 

atwo? Rozumiemy, że małżeństwo w takim wy- 
„adln, ma pierwszeństwo, ale bez warunkowo jest 
wnęcej irilejie niż talclch rnaiżeństw.

od lega, jaż dalekie* jest echo reakcyjnej 
bezprzedmiotowości trojących m ia i»«tów , 
wsączanych w odwiecznej w*lc# w aaize 
dusze, jak to Loj**Dro30 i inni koryfeusze 
brauaoekiaj i Blsksasdryjsinej srio ly  o- 
szekii. Chodzi * sam fakt po.;*s<i*Li p. 
Agaioszki ?rzyjem*ej prze* psa, a którym 
ty dowriwro nigdy nic wspólnego nie miało 
i siłą faktu iai«ć aie mażel Tyla tylko 
chcicliamy m. Cayeant co»#ales!...

.Sazcta bt»J^'S?iau : U zbiegu ulicy arryksięcia 
K siois Ludwiki i pilscu L. c. k. »inistra 
spraw zagranicznyciŁ hr. Gołuchowski#£c, 
rzucił się niepirzynaleŻK^ do tut. powiatu 

nie zapisany w ewidencji tut. ąntiny, ja 
ko wiadzy pclityćznej pierwszej fafet**$yi, 
TJcs mezn«ńvcł. z toisjsca pobytu właści
cieli, auł tycuże p-awaych zastępców i u 
k%sił p. Agmeszke Przyjemną w doisą czvść 
ciała, bez uzasadnionej przyczyny. Jęknę 
ranę wielkości pięciokoronowki. i dwie rany 
wielkości guldena austr. waluty — opatrzyło 
Pogotowie ratunkowe.

R a o r t ,

Apelujemy a© naszych Władz -we Lwowie, 
aby łemi eprawaiu eię zajęty i jak najprędzdj 
je uskuteczniły, za oo tysiące rodzin wdk-^ceuc 
im będą.

Burmistrz, m. Cofft nie głodu je?
LONDYN. 30 września. Pewus wybitna oso

bistość w a»gieiskiem lninistaryum wojny — 
jak dowiaduje się »Morg. Ztg.* —  w sprawić 
ftrejku głaaowego burmistrza Mae Swineyu 
oświederyła, że otrzymują on Doźywieaie, przc- 
płyeane w wódzia do piaia. Angielskiemu rzą
dowi jt*Uo na rękę, gdyż za.eży *iu bardzo a,i 
rena, aby gc* utrzymać p rz y  życiu.

0 fS h « d 2 ij? ą
io  wrzystkitgo, ziraz przyj- 
nie. — Płaca miesięczna 
120 Ani z wiktem. Blizsza 
wiadom ość jrzy ul. .Kio!. 
Jadwigi I. 10, ii piętro, drzBri 
Nr, 4. miedzy ęodz. 11 — 1 
i 3— ż popołudniu.

C z s ^ d n ik a

męsKiei dzie-

lusze, hurtowaie i częściowo, 
siarę przerabiam na naj- 

Bowsze fasony 
T w o n a j

?;ee. zast. p e -v sze j oarowej 
a iiyk i Tow . Kaj», Lsznikói- 

•niaunica L w ó r  kośr.lelna 8. 
2» a c h  izby RęiŁOdzieiniczej.

SZfW! i«£0 
msu.a 20-

przyjmę Hoiń 
\T~7

P r .,c s w f i i a  f J Ś g !
„ iŚłIo s", K onerrika 12. — 
Naprawa, podrabiasia, prze
robienia. 19—2

O S T R Z E Ż E N I E !
Przestrzegam przed nabywaniem farbki, 
która pomimo ładnego wyglądu nie od
powiada celowi, gdyż wcale nie barwi 
wapna. Jedynie zaś dobrą i wydatną 

.dostarcza z marką ockrormą
O T T  u  T E *

F a b r y K a  f a r b  i  u ł t r a t z t a r y r a  
Ć Ł .  P t o i m i i t i e r

Lw ów , u lica  SłoB-ecsiłaa 1. *6 .

a3neasaatttL,aiBFanttaiat!ists>auijaikasEi!i>s^ 
™ Z isE iaa  f e e E t y s ł y c z E © - t * e k E i t « -1

i  Z y g m u s i a  P c l e l i a m  |

t
8 aa tra _„_^ _________a B
| l.wźSw, Ita z im ie rŁ o w t^ ®  17, p a s 3i .  j|

’'% ,ia ia Ł a n v  ■BF-snoaawat.-a; i l m j i s , aa>^

wykest^s wszjlkls r#ł»*<f wcafag 
npiBOwszycb system ie

l a p i s u  do knm
poszukiwany — Zgłoszenia 
u Michała Bettera, Lwów, 
Lenartowicza 23. od 6 do 
3 wieczór, 18—3

Materiały ó
C W N I O B  Y  5 g r t g t ' t ó a c r % :
■w*a?zi jio a s u , « u  -, W n i e t n - a  z. x x .
Wstrzykiwanie preparatu. N ec Salv«rsaa» tylko pizes- 
połuaaiem, ' »72—26

0 E T T W i i 3 - i J S R a a z

O l .  l & M z - a  J s n A a k l

^ r s r e s n H s  i a r ^ s i . -  iw d*alia«i*. fl&ifc&is n

lS y ly  •»!« -w r t o w „ , KW|
O r .  M I C H A Ł  ® A f t . F B T j p R

ercynujt- ,w clior«»Łac„ skórnych i waserycznyęh 
crd. od 8- 9 i cal 1 2 — 0  L«św, bykstucka 17.

io spreitolaf
31 S - f ^  KStUfi P-6I8-
!* rS L }m  i tsa  r s i r

p r s c w y s t o i f c  
z a r s i s  ^ p F s e ^ l a i ł i s s . -
W iadomość ul. Sodowa L 4. (heczna Potockicga) 

T a r n o w s k i  o«i S — 6, h _2

ee3»eat, f&jję “ efeawą, ce^Ję, da- 
c U w i y ,  etcjiECZuiflŁi ię b ® w e , f^Fts 
p o s a d z k o w e  o f & z  s z M o  U il& w s  
czeskie dostarcza w łeda&feaeh 
w o g o u o w y c k  lu b  w  m m e js z y c a  

Ilościach
T 0 W A F Z Y S T W C  . O D B U D O W Y

Lwów, AkaśeEticka 23

I 0 O L F  H B S I I E

R e i t a u r a c y ą  i  K a w i a r n i a
i i » !  Sss-*af-

CodzienBia kencert n n zj u  aalano-wej 
tssuże obiady rekiasoowe z trzeah d s i  
od godz. 12 tej d* 2-giej po 35 Mk. aa 
żądsaie do menażek. Wszystka aa świtseiik 
asaś.e. -— Biiaraly karambolowe. — Do 
dyspazycyi yisnaa krajowe i zagraniczae.
’ Loktl oiY.arty do godz. 11-tsj v- rucy.

^ iu o te ta tr

01A2YNA
Leona Sapfehy 48.

9 9 szpanach zbrodni
( 2 S  t a j  © n a  M o  -w ?  \ ju  * 0 &&3 L  j l J

Bótf Lensrr^jny drsmsł kręssirslnsi. 
w 4 olbrzymich ćzę&si&sń.

W gliwnej roli:

ł.e r iitm a

<W s r A ,w i e t a - 8 l <  i  L ,  | j a  z

-  * • % ,  o  A  1  A  I M  C .  L  L  A
nsasayezaj Snte-esuj ĉy drymat 7 '  .  _ . _
ro^Seiu aktach pod tytułem: C Z y c tS  I ŚffiZST*

O d  m t r a  n o w y  ■ T J r o g . r a m .



1

„DZIENNIK LłJDOWy“ y,j- 2 4 8

m

dr oliiea w reesmir^ch j®i£oteż K it  do ohies. sprze
daje p o  c © M ! C l i  feo3D ii^ i^ rr̂ ia .o y jE j.sro±i. 
hartownie i detalicznie. WięKszc zapasa szKlą aa sSladzie.
F a b ry czn y  sbtati szyb , m sie  • 1 i ram  » o d  iirmą.: JL O lffl S fllS ftU lH i 5ii!

S k o r z y  u t a j c i e  a. o k a z y i !  “"tjMg P  -J" 3 E * 6 ł c i  a sa jp e s t *  s c  r o i y  S

Ch. Spinner

MlEffi 25 gildii
z  fabryk krasowych I zagranicznych 

i m m  T E K S T Y L N E ^ włoskiej

i d i i F a ^  p k źcu r ., z e S i r f  1 f ,  p . 

? 2 S  O B U W ! E j

SzkłoPorceian?
tylko hurtownio

dla Kolek Rolmezysb, Fonsumćro. 
Rupcóra, Zroiąsków, Kooperatyw

E X w H lj8 Ł 5*C *a

Mis praćsisisr&we .aatawe w!< Borysławiu
.  J p O S ^ - U L l C t i i  ©

z d o l n e g o  i  - d o M a d c z p o e i i o  - k a l k n l a n t o
dla swych warsztatów w  T cststao^rtcsc^ , — Zgłoszenia z odpisami świadectw 

; i podaniem warunków należy adresować ood
j .  -  (*

P r e m i e r  S p ó ł c e  N a f t o w a  z p o r .  w  B o r y s ł a w i u
±t

f t

13
Już nadeszło OBUWIE

csraskls l dzlesltsao nffjiapsszes® gatunki 
które p o le ca  p o  cenach  u m iarkow anych  znana firnus*

J Mi ÓB S C H E IT ,; Kej tana L 4.

m  U s i r s r s i t i E s I i a
p o s z u k u j  ©

-bnchalleral
k tóry  p r a c o w a ł Jnż *.rzy bmclmlite- 
r j i  firm  n a ftow ych , d n ctta iterzy  ze  
zn a jo m o śc ią  p b is k h ] k o  "esp on ^ ea - 

c y l  m a ją  p ierw szeń stw o .

Oferty z odpisami świadectw i poda
niem żądane] płacy nadesłać należy" do 
Biura dzienników ,?®drodzfcaii^<ł w Bo
rysławiu pod szyfrą 1213

L l b l n a f S

w  f S 7 » Ó J  H R flijb n T !

upoi częwt odciski i zgruaiało rasior̂ i natura 
radyftalnie bez nalmatejzego bólu

iiiiigiii sima 11 ii [iii
Cena flaszki z pęazsiKlam ivi?£.

Skład i wyróc.

L O -

m  i  O B  I I I .  H I  B i l l i

n i m

ao posług i posyłek 
natychmiast przyjmie 

drukarnia
E lita , Bi. SfbtlHfi 11

m ppśsf!
w y p o ż y c z a  C z y t e l n i a  

„V  I T A f 
Pas«ź H usnaanna 8, 1. p. 
Abonament m i e s i ę c z n y  
15 Mk. - Kupujemy książki 
treści beletrystycznej lub 
naukowej po.iidyr.czn oraz 
całe księgozbiory.

Z ą n M a n c
z szafirem i podpisami p a 
miątkowymi . drodze przez 
ui. P otock iego, 20-ge listo 
pada ku d^od/e kuiparkow- 
skiej. -  Znalazca otrzyma 
600 M k nagrody przy ul. 
Supińśkiego 10, parter na 
prawo-

Nowe bucik' damskie praw
dziwe ooksow e Nr ?6 - 39 
Mk. 700- Bema 12 B. parter 
ganek.

16 1

TUTHI I BIBUŁO C Y G A R O W E
n ajlenazej Jakości Jc> n abycia  w  fa b ry ce :
J. 3 N  P E S L M U T T E K Ó W

Lwów, ul Tkacka 1. 4.

.YnŁlPziono W Ę Ę f
Estkf, książkę rObotn , kwity 
parcelacyjne Ga i. Banku 

j | Ziem skiego, — W iadomość: 
| Miejska -*4. Lwów, u właści
ciela.

I D u ż y  p o r t r e t
Szewczenki w . ryginalnycn 

. rumach c o  sprzedania. Wia- 
l id o iro ś ć  w Admiiiistracyi.

Prawdziwa tylko z wodny tu znakiem na bibułce „ S j 5s*13®13s: k»--‘

'•pzf.Dłsnjzsrcj ju ik i 
BlklitU i TLTEI 6titkJT?W6E

‘ t  ir.i i  j t ' i  ,  ,  ' / .  i \ ‘

W fvUL OKACH LUB PUDEŁKACH
Prawdziwa tySkc z woanym inakiam na bibułce „fśÂ '̂tztG.lJ3Zu,'

c d l o s s e m

codz.ennic o , godz. 7-30. Wspaniały, nowy pr< gram ! .11'E J a M, cuda fakirów indyjskich.
2 A y .E ,  gimnastycy na barach. SATANBLI.C, akt Mefisto FETłUY, -wirtuoza muz-k. 
NOWY DOK JiJAA','f~-sa. B A IE T  W OBOZIE CYC tNOW t DĄBROWSKĄ, B Ó L S fl

' MiCUALSKA SELTYN 
V  niedziele i święta 2 pr- c ista trli nia — o godz. 4 i t j  i 7 80 — Bilety wcześniej o .  nany- 

cia w składzie papieru fil . <3*—?5^3523fftXBJLzJSL, -W.Ł. X e « g  l o n ó w  3 .

1P r a -p o  w r ń a. n o w o c z e s n e j

M c M l M -  J E 3  M M
« «

izm ajclu  j o
• S i

we Lwowie
k & =.........-w:

przy ul, Koralmiottiej 4. 
— (!»«__* Akad*o*ieślej i ZtmoruFlesa) —

ZesL aaax rsu. I retiaklur odpow iedzialny: JAN SZCZYREK, Drukiem A. Goldmana: w *  Lwowie, óyłcstiuka UL


